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1946 • rozpoczyna działalność Ośrodek Szkoleniowy Gimnazjum 
Rolniczego w Weryni, Powołanie Gimnazjum Gospodar­
stwa Wiejskiego 

1950 -Czteroletnie Liceum Rolnicze (zmiana organizacyjna] 
1957 • Powstanie Państwowego Technikum Rolniczego 
1962-Powołanie Wydziału Korespondencyjnego Kształcenia 

Rolniczego 
1953 • Rozpoczęcie nauki w nowym budynku dydaktycznym 
1954 • Utworzenie Zaocznego Technikum Rolniczego dla Doro­

słych 
1974 - Oddanie do użytku internatu 
1974 - Nadanie Technikum imienia Komisji Edukacji Narodowej 
1976 - Utworzenie Zespołu Szkół Rolniczych 
1977 - Powstanie Technikum Hodowlanego oraz Policealnego 

Studium Zawodowego 
1978 - Utworzenie Średniego Studium Zawodowego Zaocznego 
1979 • Powołanie Technikum Rolniczego (3-tetniego) 
1990 • Utworzenie Liceum Zawodowego (4-letmego) 
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5 0 l a t S z k o ł y 
R o l n i c z e j w W e r y n i 

W tysiącletniej historii rozwoju, społeczeń­
stwa polskiego dużą rolę odgrywało rolnictwo. 
W miarę rozwoju wzrastała potrzeba przygo­
towania rolnika do wykonywania zawodu. 
Szkolnictwo rolnicze w Polsce w porównaniu 
z ogólnokształcącym, istnieje stosunkowo nie­
dawno. Jednak już Komisja Edukacji Narodo­
wej dokonała próby szerzenia wiedzy ro ln i ­
czej, wprowadzając do programu nauki szkol­
nej wiadomości o rolnictwie i ogrodnictwie. 
Rozwój kształcenia rolniczego przebiegał 
zróżnicowanie, był zależny od polityki zabor­
ców oraz właścicieli dużych majątków ziem­
skich. Powstawały szkoły wyższe i niższe. W 
ramach szkolnictwa niższego-ludowego 
kształcono rządców, ekonomów, karbowych, 
gorzelanych, parobków. Nie uwzględniono 
młodzieży pochodzącej z drobnych gospo­
darstw. Pierwszą i przez długi czas jedyną 
średnią szkołą rolniczą dla młodzieży chłop­
skiej była szkoła czermichowska, założona w 
1866r. przez Krakowskie Towarzystwo Rolni­
cze. Szkoła ta kształciła uczniów ze wszyst­
kich zaborów Polski. Po odzyskaniu niepod­
ległości zakładano bardzo duży rozwój szkol­
nictwa rolniczego. Ustawa z dnia 9 lipca 
1920r. przewidywała utworzenie co najmniej 
1 szkoły męskiej i 1 żeńskiej w każdym istnie­
jącym powiecie. W 1939r. istniało 18 średnich 
szkól rolniczych i 169 niższych. Po I I wojnie 
światowej podstawą rozwoju szkolnictwa rol­
niczego był dekret o reformie rolnej z 9 wrze­
śnia l944r. Przeznaczając wydzielone części 
majątków obazarniczych, dworów i pałaców 
na cele oświaty rolniczej, stwarzał dla lokal­
nych władz możliwość utworzenia szkół rol­
niczych. Na podstawie dekretu Ministra Rol­
nictwa i Reform Rolnych z dnia 7 marca 
1945r. w czasie parcelacji weryńskich dóbr 
hrabiego Jerzego Tyszkiewicza wydzielono 
Ośrodek-Resztówkę dla potrzeb przyszłej 
szkoły rolniczej. W dniu 12 marca l946r. de­
legat Wojewódzkiego Urzędu Ziemskiego 
przekazał nowo mianowanemu dyrektorowi 
szkoły Marianowi Bossakowskiemu gospo­
darstwo rolne posiadające 60 ha ziemi, bu­
dynki, cegielnię, sprzęt techniczny i inwen­
tarz żywy. Tak powstał Ośrodek Szkoleniowy 
Gimnazjum Roiniczego w Weryni. Dopiero 1 
września I946r. Wydział Oświaty Rolniczej 
przy Wojewódzkiej Radzie Narodowej w Rze­
szowie powołał Gimnazjum Gospodarstwa 
Wiejskiego, powierzając kierownictwo inż. 
Kamilowi Kędzierskiemu. Członkiem Rady 
Pedagogicznej był już wówczas instruktor 
ogrodnictwa Franciszek Śnieżek, przez całe 
życie związany z ogrodem w Weryni. Warun­
ki nauki dla nowo przyjętych 31 uczniów były 
bardzo trudne. Brak sprzętu, elektryczności, 
opalu, to tylko niektóre bolączki tego pierw­
szego roku. Wielkie zaangażowanie, wspania­
ła operatywność wszystkich uczniów i pracow­
ników pozwoliły pokonać trudy narodzin 
szkoły. Przychodziły następne roczniki, szko­
ła się rozrastała i była przekształcana. W 
1950r. przemianowano ją na Czteroletnie L i ­
ceum Rolnicze, a w dwa lata później na Czte­
roletnie Technikum Rolnicze. Istniejące wów­
czas, w ramach pomocniczych przedmiotów, 
wychowanie ideologiczne, silnie zintegrowa­

ne z kształceniem zawodowym, nie pomogło 
w racjonalnym zrozumieniu zagadnień zawo­
dowych. W celu podniesienia poziomu nau­
czania ogólnorolniczego, w 1957r. przedłużo­
no naukę do 5 lat. W pierwszej połowie lat 60-
tych nastąpił burzliwy rozwój szkoły i gospo­
darstwa. Wybudowano: 4-kondygnacyjny bu­
dynek dydaktyczny wraz z salą gimnastycz­
ną, oborę na 100 stanowisk, deszczownię i ga­
raże. Zakupiono między innymi nowoczesne 
maszyny i wysokiej jakości stado 40 szt. j a ­
łówek. W 1962r, rozpoczęto Korespondencyj­
ne Kształcenie Rolnicze, utworzono 4-letnią 
szkołę w zawodzie technik rolnik, którą dwa 
lata później zastąpiono 3-letnim Zaocznym 
Technikum Rolniczym. W 1974r. na wniosek 
Samorządu Uczniowskiego i Komitetu Rodzi­
cielskiego Minister Rolnictwa nadal szkole 
imię Komisji Edukacji Narodowej, wówczas 
też szkoła otrzymała sztandar. W latach 70-
tych w Weryni funkcjonowały dwu- a następ­
nie trzyletnie szkoły zasadnicze o zawodach: 
rolnik, ogrodnik, hodowca, rałnik-mechaniza-
tor. Z dniem 1 stycznia 1976r. Wojewoda Rze­
szowski za zgodą Min is t ra Rolnictwa prze­
mianował Technikum Rolnicze, Zasadniczą 
Szkolę Mechanizacji Rolnictwa, Zasadniczą 
Szkołę Ogrodniczą, Zaoczne Technikum Rol­
nicze oraz filie w Kolbuszowej, Starym Dzi­
kowcu, Raniżowie, Kamieniu, Sokołowie Młp. 
i Głogowie na Zespół Szkół Rolniczych w We­
ryni . W tym okresie wybudowano chlewnię na 
2000 szt., cielętnik, stodołę, stalową wiatę, 
którą następnie adaptowano na warsztaty 
mechaniczne, internat na 220 wychowanków, 
blok mieszkalny. Budowany gospodarczym 
systemem basen kąpielowy nie doczekał się 
szczęśliwego finału. Lata 80 i polowa lat 90-
tych charakteryzują się modernizacją proce­
su dydaktycznego, unowocześnieniem wypo­
sażeń i niestety stopniowym ograniczeniem 
ilości uczniów. Obecnie uczy się około 500 
uczniów i słuchaczy. Nauka prowadzona jest 
według najnowocześniejszych programów na­
uczania w pięknie wyposażonych klasopra-
cowniach i warsztatach. Najlepsi uczniowie 
mogą odbywać zagraniczne praktyki zawodo­
we, Od 4 lat prowadzimy stałą wymianę mło­
dzieży ze szkołą rolniczą w La Touche (Fran­
cja). Zatrudniamy 75 wysokowykwalifikowa-
nych pracowników, w tym 40 pedagogów. 

Kształcimy techników rolnictwa syste­
mem dziennym i zaocznym, licealistki gospo­
darstwa domowego oraz mechaników - opera­
torów pojazdów i maszyn rolniczych. Nasze 
szkoły ukończyło ogółem 3704 techników, 
2242 rolników, hodowców, mechanizatorów i 
ogrodników, a szkoły filialne 1841 osób. 

Wszystkim, którzy, swoim zaangażowa­
niem i pracą przyczynili się do utworzenia a 
następnie wspaniałego rozwoju szkoły, skła­
dam wyrazy głębokiego szacunku i podzięko­
wania. Jestem im wdzięczny za to, że miałem 
możliwość ukończenia tej szkoły, a następnie 
przez 20 lat kształcenia kolejnych grup mło­
dzieży regionu, tak ściśle związanego z rolnic­
twem. 

T. Kubiś 

Komitet 
Organizacyjny 

Obchodów 
Jubileuszu 

50-Lecia 
Szkoły Rolniczej 

w Weryni j 
Piotr Puzio - przewodniczący 
Tadeusz Kubiś - zastępca 
Stanisław Zuber - zastępca 

Członkowie: 
Helena Wilk 
Zygmunt Śnieżek 
Józef Niemiec 
Franciszek Skrzela 
Władysław Kwiecień 
Jan Koń 
Edward Winiarski 
Lucyna Nowak 
Stanisław Szypuła 
Franciszek Durak 
Stefan Bogdanowski 
Marian Hopek 
Marta Plodzień 
Janusz Stącel 
Jerzy Bryl 
Jan Bełz 
Adam Jarosz - przewodniczący ZespO' 
lu Redakcyjnego Wydania Specjalnego \ 
"Przeglądu Kolbuszowskiego" 
Marian Piórek - przewodniczący Zespo 
łu Redakcyjnego Monografii Szkoły 

Sponsorzy: 
• Zarząd Miasta i Gminy - Kolbuszo-1 

w a 
• Urząd Gminy - Niwiska 
• Urząd Gminy Stary Dzikowiec 
'> Rada Soiecka Werynia 
«> Bank Spółdzielczy Kolbuszowa 
• PZU - Życie - Przedstawicielstwo w | 

Kolbuszowej 
•> F i n - Kolbuszowa - Hurtownia Łoi| 

żysk 
•> Las - Pol - Sokołów Małopolski 
•> Spółdzielnia Pracy Handlowo - Proł 

dukcyjna SCH - ' Pług" Kolbuszowa| 
•> GS "SCh" Stary Dzikowiec 
•> Przedsiębiorstwo K o l m i t ASWH 

"Danuśka" Kolbuszowa 
• Zakład U b o j u i W y r o b u Wędlinl 

"Smak" w Górnie - współwłaścicieli 
- absolwent szkoły, Kazimierz Smo 
lak 

• Zakład Przetwórstwa Owocowo! 
Warzywnego "ORZECH" Sp. z o. o j 
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Ż y c z e n i a i g r a t u l a c j e . . . 
Chwała i dziękczynienie Bogu za 
50 lat pracy ZSR w Weryni 
W przezywanym Jublileuszu ZSR z rado­

ścią patrzymy w przyszłość składając cześć i 
koid wszystkim tym, którzy tę placówkę oświa­
ty tworzyli i innym począwszy od pierwszych aż 
do ostatnich. 

Wspominamy z wdzięcznością Założycieli 
(ZSR) Zespołu Szkół Rolniczych, Nauczycieli, 
Wychowawców, Pracowników administracji i 
obsługi, katechetów. Chcemy im podziękować 
za włożony zapal i trud w wychowanie. 

... Ta Ojczyzna, ten region Koibuszowskiej 
ziemi z przepięknie umiejscowionym w leśnej 
toni Zespołem Szkót Rolniczych w parafii We-
ryńskiej jest dla wszystkich nas wspaniałym 
skarbem do którego serca nasze kieruje "Gdzie 
skarb twój, tam serce twoje". 

"Deo et Patria " (Bogu i Ojczyźnie) • jest to 
dewiza nas wszystkick i przyświecająca szkole 
polskiej w dzisiejszych trudnych czasach. To 
kaslo niech zawsze będzie dla was świętością, 
której z serca "wydrzeć" się nie da. 

Nie sposób pominąć wielu powołań ka­
płańskich i zakonnych, które dojrzewały, które 
nie są bez znaczenia, bo są dziś dobrym ziar­
nem i zaczynem oraz zachętą dla następnych 
powołań. 

Porozumieć się z drugim to spotkać go na 
jego drodze akurat w tym miejscu, do którego 
doszedł. To cieszyć się tym, co już zdobył, co 
wypracował i co przyjął. Zarazem podzielić z 
nim jego ból z tego, że jeszcze i on się boi, że je­
szcze w jakiejś mierze jest zamkinięty, zniewo­
lony. Porozumieć się to zobaczyć, gdzie jeste­
śmy i ile drogi pięknej choć trudnej, ale zawsze 
otwartej przed nami. 

To wszystko ma u nas się znaleźć, by zbu­
dować wspólnotę, rodzinę, szkołę. Ojczyznę, by 
miłość w nas była doskonała, 

Na cmentarzysku różnych ideologii utrwa­
lajcie chrześcijański humanizm oparty na 
Prawdzie Chrystusa, bo tylko on stanowi dla 
naszego Narodu i ludzkości jadyną nadzieję 
jutra. 

K s D z i e k a n 
Stanisław Wójcik 

Wieloletni K a t e c h e t a 
i Proboszcz Weryni 

W I C E P R E Z E S R A D Y MINISTRÓW 
Minister Rolnictwa 

i Gospodarki Żywnościowej 

Szanowny (Pan 
Tadeusz Rpbiś 
(Dyrekjor 
Zespołu Szkół Rolniczych 

W 'Weryni 

Serdecznie dziękuje Tanu, a za (Pańskim pośrednictwem 
również Radzie (Pedagogicznej, Radzie RędzicónJ i Samorządowi 
Szkolnemu za zaproszenie na Uroczystości Jubileuszowe 50-
lecia Szkoły. 

(Niestety nadmiar obowiązków służbowych nie pozwoli mi 
na osobisty udział w takjpieknym święcie. 

Życzę wszystkim uczestnikom obchodów wspanialej 
atmosfery/ doskonalej zabawy i wzruszających spotkań po 
latach, Wierzę, £e kolejne roczniki absolwentów będą sziy w 
ślady starszych koUianek.i kolegów i będą podtrzymywać dobre 
imię i tradycje szkoły. 

' T T -

•Warszawa, lS96.0S.2a. 

Z okazji Jublileuszu 50 -lecia Szkoły 
Rolniczej w Weryni składam serdeczne gra­
tulacje Dyrekcji, nauczycielom i wychowaw­
com oraz wszystkim wychowankom i sympaty­
kom szkoły. 

Znana i ceniona jest działalność Waszej 
placówki nie tylko jako kuźni wiedzy rolniczej, 
ale także instytucji kształtującej umysły i ser­
ca młodzieży. 

Wespół z innymi szkołami ponadpodstawo-
wy mi tworzycie ważny ośrodek kulturotwórczy 
i oświatowy w rejonie kolbuszowskim. 

Z okazji tego doniosłego jubileuszu życzę 
dalszej owocnej kontynuacji działalności dy­

daktycznej, pomyślnej realizacji podejmowa­
nych inicjatyw, rozbudzania talentów twór­
czych, kształtowania wzorców osobowych, 
wdrażania młodego pokolenia do aktywnego 
uczestnictwa w życiu społecznym, gospodar­
czym i kulturalnym miasta i gminy oraz mi­
kroregionu kolbuszowskiego, a tym samym 
kontynuowania chlubnych tradycji szkoły. 

u r m i s t r z M i G Kolbuszowa 
H e n r y k Wilk 

R o c z n i c a 5 0 - l e c i a i s tn ien ia Szkoły R o l n i c z e j 
w Weryn i to Jub i leusz i Ś w i ę t o W y c h o w a w c ó w , 

W y c h o w a n k ó w i P r a c o w n i k ó w 
Dla uczczenia tego Jubileuszu został zorga­

nizowany zjazd rocznicowy. 
Po rozłące znów wracamy do szkolnych 

murów. Spotkaniom niejednokrotnie towarzy­
szyć będą izy. Łzy szczęścia ze spotkania z 
przyjaciółmi, których drogi rozeszły się i pół 
wieku temu i przed dwoma miesiącami. Wzru­
szymy się również brakiem najbliższych, 
których już nigdy nie spotkamy -

W gronie wychowanków i przyjaciół bądź­
my młodzi jak dawniej. 

Refleksję oraz zadumę nad tamtym cza­

sem i porównywanie z dniem dzisiejszym pozo­
stawmy sobie jako motywacje do dalszego dzia­
łania. 

Życzyć chcę, aby te chwile głęboko utkwi­
ły w pamięci i aby każdy mógł odnaleźć swoją 
cząstkę w monografii szkoły, przygotowanej i 
wydanej z okazji Zjazdu. 

W imieniu Komitetu Organizacyjnego na­
szego Zjazdu chciałbym Zaproszonym Go­
ściom, Wychowawcom i Absolwentom przeka­
zać wyrazy szacunku, poważania i serdeczne 
pozdrowienia. 

Z gorącymi podziękowaniami pragnę 
zwrócić się do wszystkich, którzy zorganizo­
wali ten Zjazd. Dziękuję Dyrekcji Szkoły, Gro­
nu Pedagogicznemu, Pracownikom, Radzie 
Rodziców, Sponsorom, Członkom Komitetu 
Organizacji Zjazdu, a przede wszystkim Wam 
Koleżanki i Koledzy tej szkoły, którzy postano­
wiliście przybyć na to spotkanie, wyrażając w 
ten sposób swoją wdzięczność i przywiązanie do 
Szkoły. 

P i o t r Puzio 
Przewodniczący 

K o m i t e t u Obchodów 
50 - lecia Szkoły 

Rolniczej w Weryni 

http://lS96.0S.2a
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W s p o m n i e n i a s p r z e d 4 0 l a t . . . 
Często wracamy do wspomnieli, są one 

mile, obojętne i przykre. Odgrzebujemy naszą 
przeszłość, która prowadzi do refleksji. Wspo­
mnienia wzbogacają naszą teraźniejszość i 
przyszłość. Tych kilka słów nie będzie jakąś 
bogatą historią, ale własnymi wspomnieniami 
sprzed tyłu. . tylu lat. Minęło ponad 40 lat od 
rozpoczęcia mojej edukacji w Technikum Rol­
niczym w Weryni. Pamiętam egzamin wstępny 
w roku 1955. Było to dla mnie ogromne prze­
życie. Wchodziłam na egzamin do sali balowej 
dawnego pałacu Tyszkiewiczów z dużym stra­
chem. Strachem, spowodowanjrm troską o wy­
nik egzaminu, bo bardzo chciałam być przyję­
ta do szkoły, ale również wywołanym nowym 
otoczeniem, stwarzającym zagubienie i niepew­
ność. Tym większa była radość, gdy dyrektor 
mgr Władysław Słowik, ogłosił wyniki egzami­
nów i podał listę osób przyjętych. Przyjęto wów­
czas 52 osoby - 30 dziewcząt i 22 chłopców, 1 
września 1955r. - to pamiętny dla mnie dzień 
rozpoczęcia nowego roku szkolnego, w nowej 
szkole, w nowym otoczeniu, w oderwaniu od 
domu ioÓ7.innego( zamieszkałam w internacie). 
Na uroczystym rozpoczęciu roku serdecznie wi­
tał nas dyrektor oraz starsze koleżanki i kole­
dzy. Dowiedzieliśmy się, że szkoła liczy 16] 
uczniów. 2 września byliśmy biernymi uczest­
nikami walnego zebrania Rady Młodzieżowej i 
ZMP. 3 wrzesień był dla nas pierwszym dniem 
nauki. Pamiętam pierwszą lekcję, kiedy do kla­
sy weszła pani Karolina Tokarz, przedstawiła 
się i powiedziała, że od dziś będzie naszą wy­
chowawczynią. 52 pary oczu skierowały się na 
drobną sylwetkę miłej pani, która odtąd była 
naszą najwyższą władzą, a jak się później oka­
zało, wspaniałą wychowawczynią, wspierającą 
nas duchowo, udzielacąc mądrych i trafnych 
rad. Uczyła nas chemii, zoologii, geografii i 
prowadziła kółko recytatorskie. W pierwszej 
klasie najbardziej baliśmy się nauczyciela bo­
taniki i ogólnej uprawy roślin inż. Stefana Cu-
laka. Jego przenikliwe oczy, grzmiący głos pa­
raliżowały nasze mózgi. W starszych klasach 
uczył nas ochrony roślin i ogrodnictwa. Już 

nikt wtedy nie bał się ani jego przenikliwych 
oczu, ani grzmiącego głosu, bo profesor inż. 
Stefan Culak okazał się wspaniałym przyja­
cielem młodzieży, doskonale rozumiejącym jej 
problemy, Pozostałych przedmiotów uczyli 
nas: 

1. inż. Edward Kwolek-ogólnej uprawy ro­
ślin, organizacji i ekonomiki gospodarstw 
rolnych oraz zajęć praktycznych z uprawy 
roślin. 

2. inż. Józef Górka-hodowh zwierząt(teorii i 
zajęć praktycznych). 

3. instruktor Zofia Kwolek-zajęć praktycz­
nych z hodowli zwierząt. 

4. mgr Władysław Słowik-mechanizacji rol-
nictwaUeorii i zajęć praktycznych) oraz 
przemysłu rolnego. 

5. instruktor Władysław Zardzewiały-zajęć 
praktycznych z mechanizacji rolnictwa. 

6. Wenancja Kulon(Górka)-matematyki, f i ­
zyki i miernictwa. 

7. dr Kazimierz Skowroński- języka polskie­
go, historii, nauki o konstytucjifprowadzii 
bibliotekę szkolną). 

8. mgr Erazm Lenczowski-języka rosyjskie­
go-

9. Maria Wiącek-WF,PW,PS dziewcząt. 
10. Bolesław Wojtas-WF,PW,FS chłopców. 
11. mgr Zenon Zywiec-WF w klasach star­

szych. 
Poza wymienionymi nauczycielami praco­

wal i : 
1. Anna Chorzępa(Materla)-kierownik inter­

natu i opiekunka dziewcząt. 
2. Jan Radosz-wychowawca chłopców w i n ­

ternacie. 
3. inż. Jan Tokarz-kierownik gospodarstwa 

rolnego 
4. Janina Słowik-intendent stołówki interna­

towej. 
Wówczas za najważniejszy przedmiot w 

szkole uważano: "Organizację i ekonomikę 
przedsiębiorstw rolnych", nazywaną przez jej 
wykładowcę, inż. Edwarda Kwolka "Królową 
nauk". Lekcje języka polskiego miały szczegól­

na i r e & j i t f 

m ****** 
Tablo - jedno • • letniej histerii szkoły 

ny urok. Prowadzi! je dr Kazimierz Skowron 
ski-nauczyciel obdarzony piękną wymową 
wielkim sercem. Przez pięć lat prowadził nas 
przez bogactwo literatury i zawiłości gramaty 
k i . Różnych sposobów używał, by nas naucz; 
prawidłowo mówić i pisać bezbłędnie po polsku. 
W roku szkolnym 1957/58 Technikum Rolnicze 
czteroletnie zostało przemianowane na pięcio­
letnie. W roku tym nie było egzaminów dojrzą-
łości, natomiast do wszystkich klas wprowadzo­
no nowe programy nauczania. W tym roku do 
pracy został przyjęty mgr Józef Rusin. Uczył 
naszą klasę szczegółowej uprawy roślin, a 
młodsze klasy chemii. Był nauczycielem bardzo 
wymagającym, a jednocześnie życzliwym dla 
młodzieży. 

Z końcem roku szkolnego 1957/58 rezygna­
cję ze stanowiska dyrektora szk-jly złożył mgr 
Władysław Słowik, a obowiązki przejął inż. 
Edward Kwolek, Mgr Wladysłw Słowik został 
opiekunem naszej klasy i prowadził nas do 
matury. W roku szkolnym 1958/59 składali 
egzamin dojrzałości pierwsi abiturienci pięcio­
letniego Technikum Rolniczego. Do egzaminu 
przystąpiło 38 osób, wszyscy złożyli egzamin i 
otrzymali świadectwa dojrzałości. W tym też 
roku moja klasa IV po klasyfikacji rocznej zo­
stała skierowana na 3-miesięczną praktykę 
zawodową do Zespołu Państwowych Gospo­
darstw Rolnych we Wrocławiu. Na praktyce 
byliśmy rozdzieleni po 3-4 osoby do poszczę-
gólnych gospodarstw należących do zespołu 
PGR. Przez cały czas praktyki uczniami opie­
kowali się kierownicy PGR-ów, a nadzór pro­
wadził nauczyciel przedmiotów zawodowych, 
oddelegowany przez szkołę. W czasie prakty­
ki uczono nas gospodarowania w PGR-ach, a 
myśmy dostrzegali raczej brak gospodarności, 
marnotrawstwo i biedę. Żywiono nas najczę­
ściej smalcem i marmoladą. Jednak nie przy­
słaniało nam to radości życia i optymizmu 
Dzisiaj z perspektywy czasu stwierdzam, że 
ten trzymiesięczny pobyt by! dla nas dobrą 
lekcją życia. Rok szkolny 1959/60 byl rokiem 
wytężonej pracy przygotowawczej do egzami­
nu dojrzałości. Egzamin dojrzałości składał się 
z części pisemnej, obejmującej język polski, 
matematykę, uprawę roślin lub hodowlę zwie-: 
rząt oraz z części ustnej, zawierającej język 
polski, matematykę i przedmioty zawodu-
we(uprawę roślin, hodowlę zwierząt, mecha­
nizację rolnictwa, ekonomikę i organizację 
przedsiębiorstw rolnych). Egzamin dojrzałości 
złożyło 22 osoby. Wiele z nich zostało skiero­
wanych na wyższe studia, między innymi:; 
Jacek Kmiecik, Stefan Skiba, Władysław Sło­
wik, Piotr Gorzelany, Jan Wiewióra. Z per­
spektywy wielu lat stwierdzam, że zdobywa­
nie w tym czasie wiedzy dawało radość i saty­
sfakcję. Sprawiedliwe oceny, wysokie stypen­
dia mobilizowały nas do dalszej pracy nad 
sobą. Były to ciężkie komunistyczne czasy, 
lecz ja tego nie odczuwałam, bo wokół byl 
dobrzy, życzliwi nauczyciele i wychowawcy. 
Zdobyłam w tej szkole nie tylko kwalifikacje 
technika rolnika, lecz również nauczyłam się: 

wielu rzeczy, które okazały się w życiu bardzo 
przydatne(zapału, samodzielności, uporu). Za­
wdzięczam wiele temu odległemu okresowi. 
Jestem dumna, że w tej szkole otrzymałam 
świadectwo prawdziwej dojrzałości i wynio­
słam zasadę rzetelnej pracy, która stalą si< 
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Moje wspomnienia i odczucia związane 
z powstaniem Szkoły Rolniczej w Weryni 

Dobrze się stało, że ludziom tamtych cza­
sów przyszło na myśl zorganizowanie szkoły 
rolniczej w Weryni, w której córki i synowie 
tutejszej wsi galicyjskiej będą zdobywać wie­
dzę rolniczą i nie tylko. W roku 1946 decyzją 
Ministra Rolnictwa i Reform Rolnych powoła­
no i zorganizowano Państwowe Koedukacyjne 
Gimnazjum Rolnicze w Weryni, pow. Kolbu­
szowa. Szkoła Rolnicza powstała na bazie dóbr 
majątkowych hrabiego Tyszkiewicza, zaś 
obiekty w bardzo dobrym stanie nie ulegały 
dalszej dewastacji. Otwarcia szkoły i przyję­
cia pierwszego rocznika w poczet jej uczniów 
dokonał ówczesny dyrektor pan Kamil Kę­
dzierski. Było to w niedzielę, w pierwszych 
dniach października. Władze powiatowe re­
prezentował pan Fanciszek Lis z Weryni, 
który w swoim uroczystym wystąpieniu pod­
kreślił znaczenie tego Ośrodka dla tutejszego 
regionu. Na uroczystość otwarcia szkoły zgło­
siło się około 35 dziewcząt i chłopców. Byliśmy 
pod wielkim wrażeniem, że będziemy mogli 
zdobywać wiedzę, zawód i znaczące wówczas 
średnie wykształcenie. W pierwszym dniu za­
jęć zapoznaliśmy się z programem nauczania, 
z gronem nauczycielskim oraz z koleżankami 
i kolegami z klasy. Przekrój wieku uczniów był 
bardzo zróżnicowany, gdyż najstarszy liczył 
25 lat, a najmłodszy 15 lat. Opiekunem klasy 
została pani Aleksandra Zielińska. Pozostałe 
grono nauczycieli to panowie: Wesoliński, Że-
glin, Żywiec i pan Szostak. Początkowy okres 
nauki był bardzo ciężki, Pracownicy szkoły 
dokładali wszelkich starań, aby mogła ona eg­
zystować i dalej się rozwijać. Młodzież również 
pomagała sobie, niejednokrotnie dzieląc się 
chlebem. Bardzo dobrym kolegą był Jasiu 
Czachor z Cmolasu, chłopak zdemobilizowa­
ny z Wojska Polskiego jako podoficer, dodawał 

moją dewizą życiową i którą wpajam swoim wy­
chowankom. Po trzyletniej przerwie, po ukoń­
czeniu Studium Nauczycielskiego w Pszczeli-
nie-Brwinowie k./Warszawy wróciłam z powro­
tem do Technikum Rolniczego w Weryni . 1 
września 1963r. objęłam stanowisko nauczycie-
la-wychowawcy internatu i nauczycielki Wiej­
skiego Gospodarstwa Domowego. Wróciłam do 
znanego mi środowiska, do ludzi, których jako 
uczennica znałam i darzyłam sympatią i zau­
faniem. Milo i serdecznie zostałam przyjęta 
przez dyrektora inż. Edwarda Kwolka oraz całe 
grono pedagogiczne. Wszyscy starali się służyć 
mi radą i pomocą. Najbardziej obawiałam się 
współpracy z uczniami klas starszych. Były to 
przecież moje młodsze koleżanki i młodsi kole­
dzy z lat szkolnych. Te obawy okazały się bez­
podstawne, praca z młodzieżą ułożyła mi się 
dobrze. Zawód swój i miejsce pracy polubiłam 
i z czasem zżyłam się z całym otoczeniem. W 
internacie pracuję jako nauczyciel-wychowaw-
ca do chwili obecnej. W czasie tej pracy uzupeł­
niłam wyższe wykształcenie z pedagogiki opie­
kuńczej. Od 1 września 1984r. pełnię funkcję 
kierownika internatu i staram się z obowiąz­
ków tych wywiązać jak najlepiej. 

H e l e n a Wilk ( R y c h e l ) 

nam otuchy i zapału do nauki i pracy. Najbar­
dziej dokuczała nam zima z przełomu roku 
1946/47, były silne mrozy, obfite śniegi, bywa­
ło tak, że nie było na czym ugotować śniada­
nia, obiadu czy kolacji, ogrzać sal wykłado­
wych. Uczniowie nie załamywali się, brali sie­
kiery, piły, furmankę i wyruszali do pobliaki-
go lasu na twz. podsuchy i w ten sposób radzo­
no sobie w biedzie, nie narzekano, że jest cięż­
ko. Przy lampach naftowych organizowano 
wieczorki, różnego rodzaju konkursy, odczyty, 
na które zapraszano młodzież ze wsi Werynia, 
Życie kulturalne rozwijało się, zaś młodzież 
była w doskonałym nastroju. Wreszcie przy­
szła wyczekiwana i upragniona wiosna. Roz­
poczęły się zajęcia praktyczne w gospodar­
stwie szkolnym. Porządkowano cały obiekt 
szkolny, qelniono dyżury. Te zajęcia wykony­
waliśmy z wielką przyjemnością, lecz nie 
trwało to długo, gdyż 14 czerwca 1947r otrzy­
maliśmy świadectwa ukończenia pierwszego 
roku. Wszyscy ci, którzy wytrwal i i zaliczyli 
pierwszy rok nauki, serdecznie podziękowali 
nauczycielom. Pan dyrektor w imieniu Rady 

Pedagogicznej złożył gratulacje 18 uczniom, 
którzy wytrwali , zaliczając pierwszy rok. Byli 
to: 

Biesiadecka Zofia 
Wrona Maria 
Smyrska Anna, 
Plis Władysława 
Ryszkiewicz Weronika 
Suska Zofia 
Selwa Janina 
Selwa Weronika 
Czachor Józef 
Popek Antoni 
Matula Józef 
Mikołajczyk Bolesław 
Szypula Stanisław 
Stolarz Franciszek 
Halat Konstanty 
Bogdanowski Stefan 
Było to 50 lat temu Długo nie trwała ra­

dość z otrzymania świadectwa, gdyż 10 lipca 
zostałem powołany do wojska. 

Stefan Bogdanowski 
K o l b u s z o w a D o l n a 

U c z t i n r i i e n 

/ V y c h o w r n , v c z y n i 
Wywiad z Zofia Starzec(z domu Suska) byłą uczennicę Państwowego Liceum 

Rolniczego I-go Stopnia w Weryni 
Kiedy rozpoczęła działalność Szkoła 

Rolnicza w Weryni? 
& Szkoła Rolnicza w Weryni do której się 
zapisałam rozpoczęła działalność w dniu 1 
października 1946r. jako 3-letnie Liceum Rol­
nicze. 

Co może Pani powiedzieć o swojej A ia -
sie? 
El Klasa liczyła 27 osób. Wychowawczynią 
była pani Aleksandra Zielińska z Kolbuszo­
wej, Chciałam dodać, że pierwszy rocznik tej 
szkoły ukończy! to Liceum 24 czerwca 1949r. 
w ilości 13 osób. 

Skąd pochodziła młodzież? 
H Młodzież z pierwszych lat istnienia tej 
szkoły pochodziła przede wszystkim z oko­
licznych wsi i była przerośnięta. Miała na to 
wpływ ostatnia wojna, Przy nowo powstałym 

Liceum działał także internat . Zarówno 
szkoła j a k i in ternat mieściły się w pałacu 
Tyszkiewiczów. Powstanie in ternatu było 
konieczne ze względu na brak jakiejkolwiek 
komunikacj i . 

Czy młodzież poza nauką miała ja­
kieś inne obowiązki? 
(H) W początkowych łatach internat nie dys­
ponował prawdziwą kuchnią i personelem fa­
chowym. Te czynności wykonywała mieszka­
jąca w nim młodzież przez tzw, dyżury. 

Czy weźmie Pani udział w obchodach 
jubileuszu 50-lecia szkoły? 
E Tak. Chcę się spotkać z całą klasą i wy­
chowawczynią. 

Dziękuję za rozmowę! 
Wywiad przeprowadziła wnuczka Pani Zo­

fii Starzec, uczennica I I LZ-ZSR w Weryni. 

Biblioteka szkolna 



z a b y t k i 
Pałac - Wzniesiony w 1900r. wg. projektu 

Tadeusza Stryj eriskiego, architekta krakow­
skiego, w 3tylu secesji, Własność Tyszkiewi­
czów do 1945r.,obecnie Zespołu Szkól Rolni­
czych. Frontem zwrócony na północ, położony 
w parku. Murowany, otynkowany, zbudowany 
w rzucie prostokąta. Piętrowy z ryza l i tami 
skrajnymi w elewacjiach dłuższych oraz trój-
bocznym ryzalitem na osi elewacji ogrodowej. 
Układ wnętrz dwutraktowy z sienią między 
traktami i dwupiętrowym salonem na osi. We­
wnątrz dekoracja secesyjna wykonana w t y n ­
ku ; stolarka z czasów budowy pałacu. Elewa­
cje zdobione deseczkowaniem i płycinami. 
Okna prostokątne, termalne i okuSusy, Na ry­
zalicie środkowym od ogrodu płaskorzeźba 
orła trzymającego dwie tarcze z herbem Leli -
wa. Dachy kryte dachówką: dwuspadowe, 
dwuspadowe przyczółkowe i namiotowe. 

Z a b u d o w a n i a gospodarcze. 
Położone na pn.-wsch. od pałacu, Murowa­

ne. Na rzucie prostokąta. Dachy dwuspadowe 
kryte dachówką. 

1. Spichlerz z datą 1867; piętrowy, od frontu 
na osi ryzalit z pseudoboniowaniem w na­
rożnikach; gzymsy kordonowy i okapowy, 
okna bliźnie z arkadkowymi gzymsami. 

2- Rządcówka wzniesiona w drugiej połowie 
XIX wieku; parterowa, pośrodku dłuższej 
elewacji piętrowy ryza l i t zwieńczony 
szczytem. 

3. Czworak zapewne druga połowa XIX wie­
k u , wewnątrz drzwi klepkowe, zewnątrz 
elewacje podzielone l izenami, na osi we 
wnęce wejście. 
Kapl i ce . 
Kaplica dworska. Wzniesiona w 1873r., po­

łożona w parku na zachód od pałacu, fundacji 
Jerzego Tyszkiewicza. Murowana, potynkowa-
na. Neogotycka. Od frontu przedsionek ujęty 
wieżyczkami. Dach dwuspadowy kryty bla­
chą. Wewnątrz późnobarokowe cztery rzeźby 
Ojców Kościoła, z końca X V I I wieku /z Kościo­
ła w Kolbuszowej/. 

K a p l i c z k a . 
Wzniesiona na rzucie kwadratu pod koniec 

X V I I I wieku, barokowa, murowana, potynko-
wana. Ściany z trzech stron przeprule arkada­
mi. Gzyms wieńczący profilowany. Dach namio­
towy kryty dachówką. Wewnątrz rzeźba Św. 
Jana Nepomucena, współczesna kapliczce, ka­
mienna. 

Inne budynki . 
Karczma dworska zwana Harendą. Położo­

na na wschód od pałacu. Zbudowana w pierw­
szej polowie XIX wieku. Frontem zwrócona na 
zachód. Murowana, polynkowana. Wnętrze 
dwutraktowe z sienią przelotową na osi, Na osi 
elewacji frontowej głęboka wnęka, w niej wej­
ście. Dach dwuspadowy z okapem nad wnęką 
wsparty na slupach, kryty dachówką. 

Źródło: Katalog zabytków sztuki. 
Województwo Rzeszowskie. Kolbuszowa, 

Mielec i okolice. PAN-Instytut Sztuki , pod 
red. Ewy Snieżyriskiej-Stolotowej i Franciszka 
Stolota, Wyd. Artystyczne i Filmowe, Warsza­
wa 1991, s. 53-54. 
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Zasłużeni dla szkolnictwa i oświaty 
na K o l b u s z o w s z c z y ź n i e 

(uzupełnienie monografii szkoły) 
Ste fan C u l a k - urodził się 7 lutego 1915r. w 

Bielsku, syn Józefa i Teresy. 
Był długoletnim nauczycielem przedmiotów 

biologicznych. Bardzo dobre wyniki miał w 
zakresie przygotowania uczniów z biologii 
do egzaminów dojrzałości i na wyższe s tu ­
dia. Wyrabiał u uczniów zamiłowanie do 
przyrody. W wolnych chwilach w pracy z 
młodzieżą ukazywał swoje zdolności pla-
styczno-dekoracyjne. W latach 50-t.ych 
uzupełnił swoje wykształcenie poprzez 
uzyskanie stopnia inżyniera rolnika. Przez 
wiele lat był zastępcą dyrektora szkoły w 
Weryni, był pierwszym kierownikiem d/s 
Technikum Zaocznego/tzw. KKR-u/ . Był 
ulubionym przez młodzież nauczycielem i 
wychowawcą. W ciągu swej pracy pedago­
gicznej wyróżniony został m in , nagrodą 
Kuratora, Złotym Krzyżem Zasługi i inny­
mi odznaczeniami. Zmarł na posterunku 
pracy w wieku 60 lat. 

Józe f Górka - urodzi! się 20 stycznia 19l9r. 
w Kożuchowie k./Stizyżowa, syn Jana i 
M a r i i z Kolbuszów. Ukończył studia wy­
ższe na WSR w Lublinie w 1956r., uzysku­
jąc tytuł inżyniera rolnika. 

Byl absolwentem Szkoły Rolniczej w Suchodłe, 
którą ukończy] 22 grudnia 1940r. W latach 
1949-1951 był nauczycielem zawodu w L i ­
ceum Rolniczym w Weryni. Od 195 I r . aż do 
przejścia na emeryturę byl nauczycielem 
przedmiotów zawodowych w ZSR w Wery­
n i . B r a l aktywny udział w prowadzeniu 
szkolenia kwalifikacyjnego rolników. 
Przez wiele lat prowadził z dobrymi rezul­
tatami chór szkolny, nawet jeszcze ki lka 
lat po przejściu na emeryturę. Za długolet­
nią pracę został uhonorowany Krzyżem 
Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski. 
Przebywa obecnie w miejscowości Bogu­
chwała k./Rzeszowa. 

Władysław Kwiecień - urodził się 27 czerw­
ca 1932r. ( syn Jana i Mari i z Posłusznych. 
W 1980r, uzyskał tytuł magistra pedago­
g ik i rolniczej po odbytych studiach na 
SGGW-AR w Warszawie. Wcześniej na 
studiach pierwszego stopnia uzyskał tytuł 
inżyniera rolnika, 

Przez wiele lat pełnił obowiązki kierownika 
Gospodarstwa Szkolnego. Od 1 listopada 
1982r. do 31 sierpnia 1986r. był wicedyrek­
torem ZSR w Weryni. Był uczniem i absol­
wentem tej szkoły. Był wielokrotnie nagra­
dzany i odznaczany. Odszedł na wcześniej­
szą emeryturę w dniu 1 września 1986r. 
Nadal prowadzi zajęcia praktyczne z mło­
dzieżą naszej szkoły. 

R o m a n Rząsa - urodził się 22 grudnia 1934r, 
w Weryni, syn Jana i Mar i i . Studia ro lni ­
cze ukończył w 1965r., uzyskując tytuł ma­
gistra inżyniera rolnika na WSR w Lubl i ­
nie. 

Duże zasługi położył w upowszechnianiu wie­
dzy wśród młodzieży z zakresu mechaniza­
cji rolnictwa. Byl głównym organizatorem 
kursów m in. na prawo jazdy ciągnikowe i 
samochodowe. Dobrze zasłużył się szkole 
w zakresie poprawy warunków bhp. Od­

szedł na wcześniejszą emeryturę w dniu 1 
grudnia 1990r. Zmarł w lutym 1992r. 

K a z i m i e r z S k o w r o ń s k i - urodził się 30 
maja 1907r. w Kolbuszowej. 

Doktor f i lozofi i , absolwent UJ w Krakowie. 
Wybitna postać na naszym terenie, szcze­
gólnie w zakresie badań i publikacji doty­
czącej histor i i regionalnej. W latach 1956¬
1960 był posłem na Sejm PRL. Źródła ar­
chiwalnych informują, że uważany był 
przez sfery rządzące za opozycjonistę i kle-
rykała. Położył duże zasługi w staraniach 
o budowę l i n i i kolejowej Rzeszów-Kolbu-
szowa-Nowa Dęba. Organizator i pierwszy 
prezes Towarzystwa K u l t u r y im. J.M. Go-
slara w Kolbuszowej. Był głównym auto­
rem opracowań historycznych jakie ukaza­
ły się w Biuletynach wydawanych przez 
Wydział K u l t u r y PPRN w Kolbuszowej. 
Jako nauczyciel histori i i języka polskiego 
w Technikum Rolniczym w Weryni w du­
żym stopniu wpłynął na popularyzacje 
dziejów Kolbuszowszczyzny. Odszedł na 
emeryturę w dniu 1 września 1972r. Zmari 
26 listopada 1974 r w Kolbuszowej. 

J a n u s z S t a n k i e w i c z - urodził się 2 kwietnia 
1919r. w Cyganach/Ukraina/, syn Józefa i 
Anny. Ukończył studia wyższe rolnicze, 
uzyskując w 1957r. stopień inżyniera rol­
nika. 

W chwili przejścia na emeryturę w 1979r. byl 
nauczycielem ZSR w Niwiskach. Byl in i ­
cjatorem i pierwszym dyrektorem Dwuzi-
mowej Szkoły Rolniczo-Ogrodniczej w Kol­
buszowej. Brał czynny udział w organizo?; 

waniu szkoleń rolniczych dla rolników po­
wiatu kolbuszowskiego. Uczestniczył T» 
pracy różnych organizacji społecznych na; 
rzecz rolnictwa w Kolbuszowej, m.in. UH 
programowaniu postępu rolniczego na na-: 

szym terenie. Zmarł w 1989r. w Kolbuszo­
wej. 

H e n r y k W o l a k - urodził się 10 lipca I938r.j 
w Ostrowach Baranowskich, syn Jana i 
Weroniki z domu Cisek, Studia rolniczą 
ukończył w Szczecinie na WSR w 1961r., 
uzyskując tytuł magistra inżyniera rolnio-
: w a 

Od 1 września 1991r. przeszedł na wcześniej­
szą emeryturę. Przez ki lka lat pełnił obo­
wiązki Dyrektora Zasadniczej Szkoły 
Ogrodniczej w Kolbuszowej. Równocześnia' 
piastował funkcję przewodniczącego Po¬
wiatowej Komisji Egzaminacyjnej (Kolbifc 
szowa. Niwiska) , której zadaniem byłq 
sprawdzanie stanu wiedzy na kursac' 
kwalifikowanego roinika/PR, ZPR i ZPS/, 
Poza tym organizował rejonowe kursy dla 
traktorzystów z powiatu kolbuszowskiego. 
Za osiągnięcia dydaktyczno-wychowawcze 
uzyskał wiele nagród, wyróżnień i odzna­
czeń państwowych, 

K r y s t y n a K w o l e k z domu S iwiec - urodzi 
la się 25 sierpnia 1930r. w miejscowo' 
Zagórzyce k,/Ropczyc. Ukończyła Gimna­
zjum i Liceum Ogrodnicze w Ropczycach, 
uzyskując zawód technik-ogrodnik. Kurt 
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społeczno-pedagogiczny/od 4 lipca 1949 do 
30 września 1949/ ukończyła w miejscowo­
ści Janowiec k./Mińska, 

Jako nauczycielka Publicznej Średniej Szko­
ły Rolniczej w Dzikowcu uczyła następują­
cych przedmiotów: ogrodnictwo, uprawa 
roślin, matematyka. Prowadziła również 
zajęcia praktyczne z młodzieżą w ogrodzie 
W następnych latach swojej pracy przeszła 
do administracji szkolnej i prowadziła Se­
kretariat Szkoły aż do przejścia na emery­
turę w dniu 1 grudnia 1990r. 

Franciszek Śnieżek - urodził sie 23 marca 
1920r, W okresie międzywojennym jego oj­
ciec przybył do majątku Tyszkiewicza spod 
Rzeszowa, gdzie został zatrudniony na sta­
nowisku lokaja. Sam był uczniem Państwo­
wej Szkoły Ogrodniczej w Tarnowie w la­
tach 1937-1939. Działania wojenne nie po­
zwoliły kontynuować mu dalszej nauki. W 
czasie wojny pracował w majątku hrabie­
go Tyszkiewicza w ogrodnictwie. Od 1945r. 
pracuje w Gospodarstwie Szkolnym jako 
odpowiedzialny za produkcję warzywniczą, 
ogrodniczą. Kilkakrotnie byl również za­
trudniony jako nauczyciel przedmiotów za­
wodowych a szczególnie do prowadzenia 
zajęć praktycznych. Obecnie przebywa na 
emeryturze i nadal utrzymuje kontakt za 
szkołą jako bardzo dobry fachowiec we 
wspomnianej dziedzinie. 

Do zasłużonych ludzi w dziedzinie szkolnictwa 
i oświaty rolniczej na omawianym terenie 
należeli; 

Franciszek I n g r a m - pochodzący z Dzikow­
ca Nowego, z byłych kolonistów niemiec­
kich osiadłych jeszcze w 1783r, Na począt­
ku naszego wieku był jednym z pierwszych 
absolwentów Szkoły Rolniczej w Miłocinie 
k./Rzeszowa. U zarania niepodległości w 
1918r. był legionistą. Przez większą część 
okresu drugiej Rzeczypospolitej pełnił w 
Kolbuszowej funkcję agronoma powiato­
wego. Postać ta była bardzo dobrze znana 
wśród kolbuszowskich chłopów, m.in. za 
popularyzowanie wiedzy rolniczej w dzie­
dzinie ogrodnictwa i sadownictwa oraz z 
organizowania kursów wiedzy rolniczej do 
1939r. Z jego inicjatywy i poparcia upo­
wszechnione zostały odmiany niektórych 
drzew owocowych, a szczególnie wiśni, 
Drogi z Kolbuszowej do Sokołowa, Bukow­
ca i do Nowej Wsi po obu stronach były za­
sadzone tymi drzewami. W czasie wojny, 
bojąc się represji ze strony okupanta nie­
mieckiego za odmowę współpracy z nim, 
przebywał w okolicach Krakowa jako rząd­
ca majątku ziemskiego, oczywiście pod 
zmienionym nazwiskiem. Po wojnie byl 
jednym z pierwszych nauczycieli praktycz­
nej nauki zawodu w szkole rolniczej. Pod­
czas lekcji pokazowej dla młodzieży na 
otwartym polu zginął od wybuchu miny. 
Działo się to na terenie Szkoły Rolniczej w 
Lubaszu k,/Szczucina. Jego rodzina nada) 
mieszka w Kolbuszowej Dolnej. 

Maria I n g r a m , córka Franciszka (po mężu 
Puzio)-urodzona 25 marca 1919r. w Dzi­
kowcu Nowym. W 1938r. ukończyła Pry­
watne Gimnazjum w Kolbuszowej. W cza­
sie okupacji niemieckiej działała w ZWZ-
AK pod pseudonimem "Kubuś". Po wojnie 
przez kilkanaście miesięcy ukrywała się 
przed represjami "władzy ludowej". W 
1946r. uzyskała prawo nauczania w szko-

przegląd KOLBUSZOWSKI 
lach rolniczych poprzez ukończenie Stu­
dium Nauczycielskiego przy SGGW w Cie­
szynie. W 1948r. podjęła pracę jako nau­
czycielka przedmiotów rolniczych w Pu­
blicznej Średniej Szkole Rolniczej w Niwi-
3kach. Przez ki lka miesięcy pełniła obo­
wiązki kierownika Publicznej Średniej 
Szkoły Rolniczej w Dzikowcu po odejściu 
Stanisława Piotrowskiego. Następnie pod­
jęła pracę w Szkole Rolniczej w Wielowsi 
k./Tarnobrzega. Zrezygnowała z pracy w 
nauczycielstwie i podjęła pracę jako pielę­
gniarka w Kolbuszowej. Zmarła w 1995r. 

Michał M y t y c h - pochodzący z Weryni, dzia­
łacz ruchu ludowego z okresu przedwojen­
nego i po drugiej wojnie światowej. W 
1944r. przez kilka tygodni pełnił funkcję 
starosty kolbuszowskiego a mianowicie do 
listopada 1944r. t j , do chwili aresztowania 
przez UB i NKWD. Na tym stanowisku 
współpracował z dowództwem Obwodu 
"Kefir"-AK Kolbuszowa, m in. w wydawa­
niu dokumentów tożsamości. Z jego to i n i ­
cjatywy resztówkę jako pozostałaść z re­
formy rolnej w wyniku której rozparcelo­
wano ziemię Jerzego hrabiego Tyszkiewi­
cza w Weryni, w uzgodnieniu z rządem 
PKWN w Lubl inie zarezerwowano dla 
przyszłej szkoły rolniczej, W listopadzie 
1944r. wraz ze swym synem Teodorem i 
Jerzym hrabią Tyszkiewiczem wywieziony 
został do pracy niewolniczej w ZSRR. Z tej 
trójki powrócił tylko sam. Zmarł w Wery­
ni . 

T e o f i l Zechowski - pochodzący z Jędrzejo­
wa k./Kielc. Był długoletnim nauczycielem 
szkolnictwa ogólnokształcącego w powie-

Obchody 50- lecia Szkoły Rolniczej w Wery­
ni to okazja, aby przedstawić działalność spo­
rtowo- rekreacyjną, jako jedno z ważnych ogniw 
pracy szkoły. 

Od pierwszych lat powstania szkoły mło­
dzież skupiona wokół nauczycieli wychowania 
fizycznego organizowała imprezy sportowe i 
bardzo licznie w nich uczestniczyła. Organizo­
wano zawody o mistrzostwo klasy, internatu i 
szkoły, spartakiady i igrzyska szkolne, zawody 
z okazji Święta Sportu i Dnia Olimpijczyka, fe­
styny, towarzyskie mecze międzyszkolne, me­
cze uczniowie- nauczyciele, konkursy, pokazy 
gimnastyki artystycznej- Uczniowie brali też 
udział w zawodach środowiskowych organizo­
wanych na terenie wsi, gminy i powiatu. I tak 
w roku 1948 odnotowano udział reprezentacji 
szkoły w Biegach Narodowych, które odbywa­
ły się w Kolbuszowej, a w 1950 roku w pokazach 
gimnastyki artystycznej. Na zawodach powia­
towych z okazji Święta Sportu drużyna szkol­
na zajęła I miejsce w biegach i I I miejsce w 
strzelaniu. Podobna działalność sportowa roz­
wijała się w tym okresie i w innych szkołach 
rolniczych województwa rzeszowskiego. Po-

cie kolbuszowskim. Pełnił przez wiele lat 
obowiązki podinspektora d/s oświaty doro­
słych w Wydziale Oświaty i Wychowania w 
Kolbuszowej. W latach 1957-1970 byl głów­
nym inicjatorem i organizatorem nowo­
powstałych szkół przysposobienia rolnicze­
go. Zdobył uznanie i autorytet wśród pra­
cowników oświaty, szczególnie wśród mło­
dych początkujących nauczycieli. Zmarł w 
Kolbuszowej. 

Władysław M r u c z e k - nauczyciel i działacz 
związkowy. W latach 1970-1975 pracował 
w Wydziale Oświaty i Wychowania w Kol­
buszowej, zajmując się m.in. nadzorem nad 
szkołami przysposobienia rolniczego i za­
sadniczymi szkołami rolniczymi. W kilka 
lat po przejściu na emeryturę zmarł w Kol­
buszowej. 

P i o t r K r u p a - inżynier rolnik, nauczyciel, 
organizator i kierownik jednej z pierw­
szych szkół przysposobienia rolniczego w 
Cmolasie/1959r./ Był przez wiele lat nau-
czycielem-metodykieru d/s przedmiotów 
zawodowych. Po likwidacji ZSR w Cmola-
sie przeniósł się do Rzemienia, gdzie aż do 
przejścia na emeryturę by) nauczycielem 
przedmiotów rolniczych. 

Poza wyżej wymienionymi, do zasłużonych na­
uczycieli szkół rolniczych i działaczy pra­
cujących na rzecz doskonalenia zawodu 
rolniczego należy jeszcze wielu. Pracują 
czynnie w ZSR, biografii wszystkich nie 
sposób przedstawić. Nazwiska ich znalazły 
swoje miejsce w monografii Szkoły. 

M a r i a n Piórek 

wstała zatem potrzeba współzawodnictwa spo­
rtowego młodzieży szkół rolniczych na szczeblu 
wojewódzkim. W roku szkolnym 1951/52 Od­
dział Oświaty Rolniczej zorganizował pierwszą 
imprezę wojewódzką pod nazwą:"01impiada 
Wiedzy Rolniczej i Sportu". Odbyła się ona na 
stadionie WKS"Walter" w Rzeszowie. 

W maju 1953 roku odbyła się I Wojewódz­
ka Spartakiada Szkół Rolniczych w Trzcinicy. 
Uczestniczyło w niej 10 reprezentacji szkół rol­
niczych województwa rzeszowskiego, a wśród 
nich również reprezentacja Technikum Rolni­
czego w Weryni. Program zawodów obejmował 
następujące dyscypliny sportowe: lekką atlety­
kę, piłkę siatkową, gimnastykę, akrobatykę i 
strzelanie. 

Udział młodzieży w wojewódzkich zawo­
dach sportowych dopingował do bardziej wytę­
żonej pracy i podnoszenia poziomu sportu w 
szkole. W roku szkolnym 1955/56 powstało 
szkolne koło LZS. Utworzono sekcje lekkiej 
atletyki i piłki siatkowej. 

W latach 1955- 64 rozwijał się system im­
prez spartakiadowych. W maju odbywały się 
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spartakiady letnie, (lekka atletyka, gry sporto­
we), w lutym zaś zimowe (akrobatyka, tenis 
stoiowy, szachy). Masowy udział młodzieży 
wszystkich szkół rolniczych w zawodach spo­
rtowych oraz systematyczne podnoszenie wy­
ników sportowych wytworzyły potrzebę orga­
nizowania centralnej imprezy, odpowiadającej 
rangą rosnącej aktywności sportowej młodzie­
ży wiejskiej. Imprezą taką stały się Centralne 
Igrzyska Młodzieży Szkół Rolniczych i CRS, 
organizowane od 1965 roku co dwa lata. Pierw­
sze igrzyska rozegrano w Słupsku w dniach 10¬
13 czerwca 1965 r. W igrzyskach startowało 82 
zawodników i zawodniczek ze szkól rolniczych 
województwa rzeszowskiego, a wśród nich 10-
osobowa drużyna piłki siatkowej chłopców z 
Technikum Rolniczego w Weryni. Po roku 1964 
zaprzestano organizowania wojewódzkich spar­
takiad, a na wzór igrzysk centralnych wprowa­
dzono igrzyska wojewódzkie. 

Od roku 1967 do 1991 obowiązywał nowy sy­
stem zawodów sportowych objętych jednolitym 
kalendarzem imprez sportowych szkół rolni ­
czych, od szczebla klasy do zawodów central­
nych włączniefmistrzostwa w dyscyplinach in ­
dywidualnych i zespołowych grach sportowych, 
Młodzież naszej szkoły systematycznie uczest­
niczyła w tych imprezach. Największe sukcesy 
odnosilfi w następujących dyscyplinach sporto­
wych: lekka atletyka, piłka siatkowa, piłka 
ręczna, podnoszenie ciężarów, tenis stołowy, 
biegi przełajowe, sporty obronne. Najlepsze wy-
niki(indywidualnie i zespołowo) na wojewódz­
kich zawodach szkół rolniczych uzyskiwali na­
stępujący uczniowie: 

L E K K A A T L E T Y K A : 
Paweł Gorzelany, Zofia Pikor, Zofia Rapacz, 

Janina Kwaśnik, Inga Piecuch, Jan Ty lutk i , 
Konstanty Pałka, Henryk Krogulec, Jan Szot, 
Maria Wilk, Krystyna Paterak, Elżbieta Gętar-
czyk, Genowefa Wilk , Józef Pupa, Tadeusz 
Iwan, Krystyna Żelazny, Janina Rzcszutko, 
Janusz Jurasz, Halina Kuna, Jerzy Sikora, 
Danuta Kamińska, Irena Gorzelany, Wacław 
Zardzewiały, Kazimierz Ziółkowski, Andrzej 
Kapusta, Ryszard Marut, Leszek Micek, Kry­
styna Wachnicka, Andrzej Starzec, Katarzyna 
Kosiorowska, Helena Micał, Krystyna Sondej, 
Stanisława Dec, Emilia Cisło, Marian Ukowski, 
Franciszek Mazur, Jan Oleksy, Józef Ukowski, 
Tadeusz Wlazło, Ryszard Parys, Krystyna War­
choł, Agnieszka Płaza, Elżbieta Chodorowska, 
Kazimierz Starzec, Stefania Płaza, Stanisław 
Kubiś, Wiesław Jachyra, Bożena Rusin, Jani­
na Wich, Andrzej Pistor, Andrzej Baran, Jani­
na Wójcik, Halina Rzepka, Czesław Beblo, Elż­
bieta Wilk, Elżbieta Kogut, Janina Wróbel, 
Maria Burek, Czesław Kabata, Renata Sikora, 
Teresa Flejszar, Genowefa Bańka, Anna Ksią­
żek, Maria Puk, Halina Kosiorowska, Jan 
Skowroński, Józef Witek, Stefan Batory, Sta­
nisław Wilk, Zbigniew Cisek, Janusz Muszyń­
ski, Stanisław Skowroński, Jan Radlowski, 
Józef Zieliński, Ryszard Cieślik, Małgorzata 
Mytych, Andrzej Żywiec, Marek Gul, Mieczy­
sław Zieliński, Zbigniew Rzepka, Jerzy Lis, 
Bożena Guściora, Alina Bajor, Andrzej Kosio-
rowski, Dorota Mazur, Urszulo Kurdziel, Ma­
rek Płaza, Jerzy Sito, Stanisław Lib, Elżbieta 
Tomczyk, Zbigniew Wilk , Aleksandra Fryc, 
Alina Szafrańska, Grzegorz Karaban, Anna 
Raś, Dorota Janus, Andrzej Dziuba, Dorota 
Krawiec, Janina Magda, Małgorzata Płaza, 

i przegląd K O L B U S Z O W S K I 

Maciej Winiarski, Grażyna Mokrzycka, Barba­
ra Rząsa, Genowefa Wit, Grzegorz Czachor, 
Andrzej Kuszela, Adam Bździkot, Anna Kra­
jewska, Grzegorz Lenart, Mieczysław Sarama, 
Dorota Snopek, Delfina Żak, Krzysztof B l i ­
charz, Krzysztof Mokrzycki, Alicja Starzec, Ro­
bert Dworak, Jolanta Iskra, Robert Matula, 
Stanisław Opaliński, Mieczysław Rodzeń, Jo­
lanta Jachyra, Marta Szczur, Małgorzata Wilk, 
Marta Kaczor, Marta Tęcza, Bogdan Gutek, 
Grzegorz Biały, Tomasz Białek, Czesław Mali ­
ta, Robert Gajos, Teresa Dworak, Grzegorz 
Żarkowski, Sylwia Kogut, Adam Samojedny, 
Renata Strzępka, Barbara Bąba, Klaudia Czu­
bek. 

P IŁKA S I A T K O W A CHŁOP­
CÓW: 

Czesław Pituch, Tadeusz Gwożdzicki, Jerzy 
Wierzbiński, Konstanty Pałka, Krzysztof Zalot, 
Stanisław Michałek, Henryk Krogulec, Tade­
usz Rzucidło, Stanisław Chodorowski, Jerzy I n ­
gram, Marek Jamróz, Marek Małecki, Miro­
sław Błądek, Roman Siuzdak, Andrzej Pistor, 
Piotr Kozioł, Marek Piotrowski, Zbigniew Bie­
leń, Andrzej Żywiec, Aleksander Lechowicz, 
Ryszard Zuba, Jerzy Okoniewski, Antoni Kar-
dyś, Andrzej Baran, Grzegorz Biały, Grzegorz 
Hul, Dariusz Krogulec, Marek Zuba, Grzegorz 
Siek, Robert Gajos, Bogdan Gutek, Leszek 
Brzeziński, Mariusz Hariasz, Mirosław Krogu­
lec, Marek Bieleń, Tomasz Wilk, Tomasz Bie­
leń, Zenon Moskal, Piotr Sajdak, Jacek Sito, 
Zbigniew Pacyna, Dariusz Rząsa, Wojciech 
Blat, Łukasz Fital, Mariusz Drzal. 

P IŁKA S I A T K O W A D Z I E W ­
CZĄT: 

Krystyna Paterak, Maria Wilk, Krystyna 
Żelazny, Urszula Cyran, Maria Zuber, Janina 
Pacyna, Halina Żądło, Janina Chmiel, Henry­
ka Seńko, Maria Puk, Anna Garbacka, Halina 
Kuna, Ewa Leśniak, Danuta Śnieżek, Matylda 
Wojtak, Krystyna Jamróz, Janina Dul, Krysty­
na Leszczyńska, Krystyna Rząsa, Alina Hołu-
bek, Krystyna Kołacz, Aniela Cichoń, Halina 
Bloniarz, Maria Tęcza, Lucyna Kania, Janina 
Sulowska, Grażyna Tymcio, Lucyna Śliwa, 
Krystyna Kud, Elżbieta Puk, Teresa Gumiela, 
Maria Solecka, Maria Burek, Janina Wich, Bo­
żena Przydział, Bożena Szaro, Bożena Reguła, 
Małgorzata Prot, Marzena Radoń, Marta Opię­
ła, Danuta Stępień, Zofia Siuzdak, Aleksandra 
Bańka, Irena Sasiela, Zenona Bieleń, Alicja 
Trawka, Dorota Bajor, Bogusława Wilk, Tere­
sa Cieśla, Anna Krajewska, Jadwiga Walaszek, 
Krystyna Gul, Marzena Piechota, Dorota Pod­
siadło, Anna Tabor, Małgorzata Płaza. 

PIŁKA RĘCZNA DZIEWCZĄT: 
Maria Burek, Maria Filip, Maria Opiela, Ja­

nina Wich, Bożena Adamek, Irena Rolek, Kry­
styna Filuba, Halina Rzepka, Irena Posłuszna, 
Alina Bajor, Janina Wójcik, Genowefa Napora, 
Maria Niemiec, Wiesława Adamek, Danuta Do­
lecka, Zofia Siuzdak, Zenona Chmielowiec, Do­
rota Korzępa, Maria Kopeć, Grażyna Kuna, Jo­
lanta Zielińska, Renata Wolanin, Teresa Cieśla, 
Małgorzata Ciszek, Krystyna Gul, Beata śpie­
wak, Małgorzata Płaza, Marta Biesiadecka, 
Barbara Tęcza, Genowefa Wit, Grażyna Mo­
krzycka, Dorota Krawiec. 

PIŁKA RĘCZNA CHŁOPCÓW: 
Stanisław Chodorowski, Zbigniew Dygdori, 

Jan Szot, Józef Olszowy, Antoni Bryk, Wlady-
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sław Mazur, Adam Tokarz, Marian Gęsior, An­
drzej Kuszela, Robert Gajos, Grzegorz Hul, 
Grzegorz Siek, Leszek Brzeziński, Grzegorz 
Biały, Wiesław Piórek, Jan Jarząb, Tomasz 
Białek, Jerzy Sondej, 

T E N I S STOŁOWY: 
Janina Sulowska, Irena Widz, Janina 

Widz, Zbigniew Bieleń, Marek Kuna, Dorota 
Korzępa, Dorota Mazur, Janusz Karkut, Miro¬
sław Brudź, Elżbieta Babula, Andrzej Łagoda, 
Bogusław Pleban, Dorota Świątek. 

B I E G I PRZEŁAJOWE: 
Danuta Kamińska, Irena Gorzelany, Zofia 

Bąk, Janina Sulowska, Maria Szlachetka, Ma­
ria Tęcza, Anna Fila, Józef Wierzoch, Ryszard j 
Marut, Leszek Micek, Stanisław Kubiś, Kazi­
mierz Starzec, Stefania Płaza, Marek Kuna, 
Roman Mikołajczyk, Elżbieta Wilk, Janina 
Widz, Anna Kasiak, Małgorzata Starzec, Leo­
kadia Miroś, Bożena Rusin, Wiesław Jachyra, 
Czesław Beblo, Aleksandra Fryc, Dariusz 
Stachnik, Andrzej Żywiec, Anna Raś, Jerzy Lis, i 
Marta Szczur, Jerzy Wąsik, Adam Karaban, I 
Krzysztof Świest, Jerzy Maniewski, Ewa Tu-1 
rek, Marek Zuba, Krystyna Gul, Grażyna Mo­
krzycka, Janina Magda, Agnieszka Bajor, Ali-1 
cja Starzec, Delfina Żak, Małgorzata Wil i , I 
Grzegorz Czachor, Sylwia Koguc, Robert Ma-1 
tuła, Czesław Malita, Tomasz Białek, Joanna I 
Rugieł, Marta Zimny, Teresa Durak, Renata I 
Strzępka, Maciej Winiarski, Mieczysław Sara-1 
ma, Wioletta Styga, Adam Samojedny, Marek I 
Płoch, Renata Dziuba, Klaudia Czubek, Barba-1 
ra Mokrzycka. 

P O D N O S Z E N I E CIĘŻARÓW: I 
Józef Stankiewicz, Andrzej Micek, Zbi-1 

gniew Kielb, Marek Posłuszny, Dariusz Bąk,l 
Stanisław Opaliński, Robert Koniarz, Krzy-8 
sztof Gul. 

S P O R T Y O B R O N N E : 
Czesław Mal i ta , Tomasz Białek, Marek I 

Zuba. 
Młodzież naszej szkoły uczestniczyła rÓH-1 

nież w zawodach organizowanych przez: Szkol-1 
ny Związek Sportowy, Radę Wojewódzką, P o l 
wialową i Gminną zrzeszenia LZS, Gminojfl 
Ośrodek Sportu, organizacje młodzieżowe, I 
Organizowano mecze towarzyskie z drużyna mi I 
LO Kolbuszowa, ZSZ Kolbuszowa, Licee Agri-I 
cole Prive- LA TOUCHE oraz klubami"Stal 'I 
Nowa Dęba, "Wisłoka" Dębica, " G r y f Mielecł 
Szkolne koło LZS organizowało masowe imprwB 
zy rekreacyjno- sportowe, a mianowicie: szkdH 
ne biegi przełajowe, mistrzostwa szkoły wpił-1 
ce nożnej, ręcznej, siatkowej i koszykowej. Co- l 
rocznie organizowano "Dzień Sportu Szkolnej 
go". Młodzież chętnie uczestniczyła w obozach I 
wędrownych, biwakach, wycieczkach krajo-1 
znawczych oraz obozach sportowych. Najwiçk-1 
sze osiągnięcia sportowe notowali uczniowie 1 1 
naszej szkoły na Centralnych Igrzyskach SzknH 
RolniczycMszersza informacja na ten temat I 
jest zamieszczona w 52 numerze "Przeglądu I 
Kolbuszowskiego"). 

Niepodobne jest jednak żyć tylko wspo-ł 
mniemam i , historią. Są one niewątpliwie b e d f l 
cem dla dzisiejszej działalności w dziedzin^ 
kultury fizycznej szkoły. Musimy być świadofl 
mi miejsca i roli tej kultury , oraz rozumieéjB 
projektować to miejsce i rolę w przyszłości. I 

M a r i a K r o g u l e c l 
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Współczesne oblicze szkoły 
oraz jej przyszłość... 
W Zespole Szkół Rolniczych w Wery ni kształci się obecnie ok. 400 ucznlów-
olwentów szkół podstawowych oraz 70 słuchaczy-absolwentów szkół zosadni-
ch. 
Od 1990 roku kształcenie zawodowe nabrało charakteru szetoko-profliowego, 
. przygotowującego absolwentów do pracy w kilku pokrewnych specjalnościach, 
we programy Technikum Rolniczego dajq możliwość podjęcia różnych prac w 
spodarce żywnościowej, a w razie potrzeby łatwego przekwalifikowania na ciq-
zmieniajgcym się rynku pracy. 

W pierwszym etapie kształcenia zawo-
wego uczniowie zapoznają się z podsta-
wymi zagadnieniami wiedzy przyrodni ­

ej i technicznej, które są niezbędne do 
zumienia i opanowania technologii pro-
cji roślinnej oraz zwierzęcej. Kierując 

"ę zadaniem przygotowania uczniów do 
nodzielnego kierowania gospodarstwem 

lnym, podejmowania działalności gospo-
zej szkoła wprowadza przedmioty spe-

alizujące: "Podstawy agrobiznesu" oraz 
aek rolny". Z uwag i na f a k t , iż nasza 

oła zlokalizowana jest na terenie o nie 
chwianej równowadze ekologicznej 

skutek skażenia środowiska, istnie je 
żłiwość wprowadzenia przedmiotu "Qb-
ga ruchu turystycznego" oraz "Podsta-
rolnictwa ekologicznego". Uczniowie 

stkich typów szkół są zapoznawani z 
trzebą planowych działań, które zapo-

'egają degradacji środowiska. Średnią 
kołą zawodową jest również Liceum Za-
dowe, w którym dziewczęta obok wiedzy 
ólnorolniczej nabywają umiejętności 

"odne ze specjalizacją wiejskiego gospo-
stwa domowego. Szkoła prowadzi rdw-

'eż kształcenie uczniów na poziomie zasa-
"czym. W roku szkolnym 1995/96 przy-

chlopców do klasy I Szkoły Zasadniczej 
zawodzie mechanik-operator pojazdów i 
szyn rolniczych. Nowoczesne program 
jmuje nauczanie kompleksowej mecha-

racji oraz nowych technologii w produk-
rolniczej, Uczniowie zdobywają szereg 
"ejętności w zakresie agrotechniki i me-

'zacji procesów w rolnictwie . 
Od wielu lat szkoła kształci słuchaczy 
Technikum Rolniczym Zaocznym na 
dbudowie zasadniczej szkoły rolniczej . 

Jczas trzyletniej nauki słuchacze zdoby-
ąją wiadomości z przedmiotów ogdlno-
•Ktalcących oraz real izowanych według 
wych programów przedmiotów zawodo-
ch. Jest to korzystna forma kontynua-
nauki dla osób pracujących czy też ma-

cych obowiązki rodzinne. Zajęcia prowa-
~ne są systemem tygodniowych zjazdów 

szkoleniowych odbywających się jeden raz 
w miesiącu. 

Kwalifikacje rolnicze można zdobyć 
kżc w formie eksternistycznej . Szkoła 

uprawnienia do przeprowadzenia egza-
inówz programu: zasadniczej szkoły ro l -
'czej w zawodzie-rolnik po szkole podsta-

wej oraz technikum rolniczego. 
W związku z realizacją reformy progra-

owej w szkołach rolniczych nasz Zespół 
ygotowany jest do wprowadzenia Tech­

nikum Zawodowego kształcącego w zawo­
dzie: technik żywienia i gospodarstwa do­

mowego. M a ono zastąpić dotychczasowe 
Liceum Zawodowe. W przyszłości planowa­
ne jest również wprowadzenie kształcenia 
w nowym typie szkoły średniej zawodowej 
Liceum Technicznym, o prof i lu rolno-spo­
żywczym, a także nawego zawodu: technik 
agrobiznesu. 

Od roku 1992 istnieje pracownia kom­
puterowa, w której naucza się przedmiotu 
"Elementy informatyki" . Jest on realizowa­
ny w każdym typie szkoły, a podczas n a u ­
k i uczniowie zdobywają praktyczne umie­
jętności obsługi komputerów. 

W r o k u 1991 nawiązano współpracę z 
Liceum Rolniczym w La Touche we F r a n ­
cji . Ówcześni dyrektorzy szkół współpracu­
jących mgr Stefan Białek oraz Andre Ca-
doret w dniu 20 listopada 1991r. podpisa­
l i umowę o wymianie grup młodzieży. Ma 
ono już kilkuletnią tradycję, a dla naszych 
uczniów wyjazdy do Franc j i są okazją 
sprawdzenia umiejętności językowych oraz 
poszerzenia wiedzy zawodowej. W grudniu 
1994 r o k u na zaproszenie strony francu­
skiej wyjechała do La Touche delegacja na­
szych nauczycieli uczestnicząca w uroczy­
stym o twarc iu nowych obiektów dydak­
tycznych zaprzyjaźnionej szkoły, W r o k u 
szkolnym 1995/96 wprowadzono nauczanie 
języka niemieckiego. O t w i e r a to przed 
szkołą szansę wyjazdu młodzieży i nauczy­
cieli do innych krajów europejskich. 

Wiosną 1996 roku w Szwajcari i odbył 
czteromiesięczną praktykę zawodową 
uczeń Technikum Rolniczego, Wobec nie­

dalekiego zrzeszenia się Polski z Unią Eu­
ropejską taka wyjazdowa forma poznawa­
nia r o l n i c t w a i warunków życia innych 
krajów staje się dla naszej młodzieży da-
datkowym, atrakcy jnym źródłem informa­
c j i . Naj lepszym uczniom dyrekcja szkoły 
wraz z radą rodziców stara się maksymal­
nie pokryć koszty związane z wyjazdem, 

Baza m a t e r i a l n a Zespołu nie wymaga 
nowych inwes tyc j i , lecz użytkowane bu­
d y n k i i urządzenia muszą być na bieżąco 
naprawiane i modernizowane, Mimo nieu­
stannego powiększania zbiorów pomocy 
dydaktycznych w poszczególnych pracow­
niach przedmiotowych, warsztatach szkol­
nych, w t y m również wiejskiego gospodar­
stwa domowego i s tn ie je nadal potrzeba 
ciągłego wyposażania w nowoczesny 
sprzęt, pomoce i materiały służące do rea­
lizacji treści programowych. W celu spraw­
nego działania administrac j i szkoły zaku­
piono szereg programów komputerowych 
mających zastosowanie w pracy sekreta­
r i a t u oraz księgowości Zespołu. 

W związku ze zmianami zachodzącymi 
w ro ln i c tw ie oraz potrzebami wsi nasza 
szkoła przygotowuje obecnych i przyszłych 
absolwentów do prowadzenia gospodar­
stwa rolnego, a także tworzenia spółdziel­
n i producentów rolnych, produkcji żywno­
ści ekologicznej, a także działań market in ­
gu produktów rolnych Przejście do gospo­
darki rynkowej stworzyło potrzebę naucza­
nia zasad konkurencyjności, znajomości 
praw ekonomicznych. Nawiązano współ­
pracę z K lubem Aktywnego Poszukiwania 
Pracy, działającego przy OI1P w lizeszo-
wie , p lanu je się wprowadzenie nowego 
przedmiotu "Wejście na rynek pracy" lub 
"Przedsiębiorczość". Szkoła dąży do tego, 
aby przyszli ro lnicy charakteryzowali się 
zdecydowanie nowocześniejszą wiedzą, wy­
soką kulturą zawodową oraz umiejętnością 
stosowania wiedzy o mechanizmach rynko­
wych w bieżącej działalności gospodarczej. 

opr. U.Oślizlo 

Klasopracównia liceum zawodowego - w trakcie lekcji 
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K o l b u s z o w i a n i e 
w k a r y k a t u r z e 

Z A K Ł A D P R Z E T W Ó R S T W A 
OWOCOWO -WARZYWNEGO 

rTTTTI 
Sp. z o. o. 

36-100 Kolbuszowa, 
ul. Rzeszowska 7 

tel. /fax (017) 27-30-15 

Prowadzi skup płodów ro lnych i ogrodniczych oraz 
produkuje: 

ogórki konserwowe 
kapusta czerwona 
ćwikła z chrzanem 
buraczki ćwikłowe 
sałatka szwedzka 
sałatka wielowarzywna 
sałatka z zielonych pomidorów 
sałatka z ogórków 
papryka 
koncentrat pomidorowy 
chrzan 
kapusta kwaszona 
szczaw 
pieczarka 
cebulka marynowana 

Spółdzie ln ia Pracy 
Handlowo-Produkcyjna 

S C h - P ł u g 
Kolbuszowa 

u l . T o w a r o w a 4 

t e l . 2 7 1 8 8 8 , f a x 2 7 1 1 0 4 

o f e r u j e : 
szeroki asortyment art. spożywczych i 
przemysłowych w sprzedaży hurtowej i 
detalicznej 
mieszanki paszowe i koncentraty dla 
wszystkich zwierząt gospodarskich, 
produkowane we własnej wytwórni pasz 

Zapraszamy na zakupy 

P r z e d s i ę b i o r s t w o ; 

^Koirnit A S W H 

i s k l e p "^Danuśięa * 
Kolbuszowa , M i c k i e w i c z a 3 

te l . / fax 017-271-154 

INFORMUJE że od dnia 01.02 .1996 r. 
został otwarty punkt sprzedaży: 

nabiału, wędlin, mięsa, drobiu i wyrobów 
ciastkarskich. 

Godziny otwarcia: od 700 do 15Dfl 

w soboty: od 700 do 1100 

Oferujemy : Nabiał : OSM Częstochowa, 
OSM Sanok 

Firmy: "FROMAKO", "BAK0MA", "TOSKA", 
"TEMAR", "Danone-Wola" 

- ponad 100 rodzajów i smaków jogurtów, 
serków w dużej gamie galanterii 

- ponad 80 gatunków wędlin i wyrobów 
cukierniczych domowej produkcji. 

DLA STAŁYCH ODBIORCÓW-RABATY U! 
Serdecznie zapraszamy U! 

"Co dobrego w Polsce, świecie 
- dajemy w Twoje ręce" 
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p r o p o n u j e 
s w o i m k l i e n t o m 

UBEZPIECZENIA 
NA ŻYCIE 

* Bezterminowe na wypadek śmierci J I 

"Wiol bliscy" 
* Kapitałowo - emerytalne J I I 

"Bezpieczna rodzina, 
spokojna starość" 

• zaopatrzenia dzieci zawierane przez 

rodziców J I I I 

"Kochający Rodzice" 

• zaopatrzenia dzieci zawierane przez 

inne osoby JIV 

"Serdeczni Przyjaciele" 

# emerytalne 
Ina Jes ień ' 

1874 

Bank 
Spółdzielczy 
w Kolbuszowej 

ul. Kościuszki 22, tel./fax 271 062 
zachęca do korzystania z naszych usług: podajemy stopy 
oprocentowania kredytów i oszczędności. 
Kredyty gotówkowe oprocentowane w stosunku rocznym: 
- do 3 miesięcy - 2 3 % 
- do 6 miesięcy 24% 
- do 12 miesięcy - 26% 
- powyżej 12 miesięcy - 2 8 % 
- kredyt w R O R do 1 roku - 2 4 % 
Kredyty na działalność gospodarczą dla wszystkich podmio­
tów gospodarczych oprocentowane w stosunku rocznym: 
- kredyt płatniczy - 2 2 % 
- do 3 miesięcy - 2 3 % 
- do 6 miesięcy - 2 4 % 
- do 12 miesięcy - 26% 
- powyżej 12 miesięcy - 2 8 % 
- kredyt w rach . bież. - 2 6 % 
Oprocentowanie lokat i wkładów terminowych wynosi w sto­
sunku rocznym: 
- 2 tygodnie - 12% 
- 3 tygodnie - 13,5% 
- 1 miesiąc - 1 5 % 
- 2 miesiące - 16% 
- 3 miesiące 17,5% 
- 4 miesiące 17,75% 
- 6 miesięcy - 18% 
- 12 miesięcy - 18,5% 
- 24 miesiące - 18,5% 
- 36 miesięcy - 18,5% 
- rachunki oszczędnościowo-rozHczeniowe - 14% 
- wkłady płatne n a każde żądanie - 5% 

Ponadto zapraszamy do korzystania z usług w za­
kresie: inkasa utargów sklepowych, wpłat za gaz i 
energię elektryczną, składki PZU, ZUS, czynsz, 
wodę, podatek drogowy, wypłat rent i emerytur, 
korzystania z wrzutni. 

Zapraszamy 
do korzystania 
z naszych usług 

codziennie w godz. od 7 0 0 • do 16 3 0 

w soboty robocze w godz. 7 0 0 - 13 3 0 

p r z e g l ą d 
KOLBUSZOWSKI 

Wydawca; Forum Obywateli Ziemi Kolbuszowskiej, przy współudziale Komitetu 
Organizacyjnego Jubileuszu 50 - lecia S z k o ł y Rolniczej w Weryni. 38-100 Kolbuszowa, ul. 
J . Piłsudskiego 7, skr. poczt. 37, tel. 271-531. 271-456. 272-726, 272-447; Redaguje: Zespól. 
Redaktor naczeTny - Adam JAROSZ; Ł a m a n i e i druk: "ABAKUS", Kolbuszowa, ul. Jan*a 
Bytnara 25. tel./fax (0-T7) 27-30-27; Konto: BDK Lublin Oddzigł w Kolbuszowej, nr 336S19-
90439-132; Redakcja zastrzega sobie prawo skracania materiałów. ISSN 1232-7646. 
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Współpraca międzynarodowa 
Umowę o współpracy pomiędzy Zespołem Szkól Rol­

niczych w Weryni, a Lycee Agricale Rrive La Touche, 
podpisano w listopadzie 1991 roku. Współpraca dotyczy 
wymiany naszej młodzieży w celu odbycia praktyk za­
wodowych, 

W kolejnych latach około 30 - osobowe grupy mło­
dzieży wzajemnie się odwiedzały realizując program dy­

daktyczno - kulturalny przyczyniając sie również do na­
wiązania indywidualnych kontaktów. 

Czterech absolwentów naszego technikum odbyło półrocz-
staże zawodowe u fermerów ściśle współpracujących z liceum 

Rolniczym w La Touche. Współpraca wspomagana była przez Wydział 
Młodzieży Urzędu Rady Ministrów oraz Komitet Współpracy regionów Plóermel 

- Kolbuszowa. W wymianie brali też udział nauczyciele obu szkół jako opiekunowie grup młodzieży jak 
również jako samodzielne grupy wizytujące. Łącznie odwiedziło nas 12 nauczycieli i 120 uczniów, zaś 
wyjechało 20 nauczycieli i 150 uczniów. 

Średni czas pobytu grup z Francji wynosił około 10 dni, naszych grup około 20 dni. 
Planujemy kontynuować współprace. 

„WYKSZTAŁCENIE TO DOBRO 
K T Ó R E G O NIC NIE JEST W STANIE 
NAS P O Z B A W I Ć " 

Mertonder 

1946 - 1996 
ZAŁOŻYCIELOM 1 PEDAGOGOM W HOŁDZIE 

WYCHOWANKOM - KU PAMIĘCI 
W PIĘĆDZIESIĄTA ROCZNICE POWSTANIA 

SZKOŁY ROLNICZEJ W WERYNI 
TABLICĘ TĘ UFUNDOWALI 

L a Touche 

UCZESTNICY J U B I L E U S Z O W E G O 
ZJAZDU ABSOLWENTÓW 

WERVNIA WRZESIEŃ 10% 

U góry: Tablica pamiątkowa ufundowana z okazji 50 • lecia powsta­
nia ZSR w Weryni 

Po prawej: Absolwenci Technikum Rolniczego w Weryni w roku 
szkolnym 1996. 

U dołu: Grono Pedagogiczne 


